
2  $ 2 9 :lc z c r s .

3U L L E T I
DZIELĄ

mną w m
D in  w y b o w in n in  opu szczon ych  dusz czyscow ych .

Pb 1 .

" i

W Y C H O D Z Ą C  y  C O  M I E S I Ą C

>?2a(I xp«U=cJS«-

1899 STYCZEŃ

« Święta i  zbawienna jest myśl 
«  m od lii sie za um arłe , aby byli 
«  od grzechu rozwiązani. »

( Ma c h.  , 4 3 , 4 6 . )

u W rzucon będziesz do ciem ni-
«  n icy  a zaprawdę, powiadam
«  c i, n ie wymjdz.csz z tamtąd, a : 
«  oddasz ostatni pieniążek. »

( M a t . ,  v ,  2 5 , 2 6 . )
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( E U Y R E  E X P I A T O I R E

ARCYliRACTWO PRIHA-PRIMARIA
Pracujące nad uioolniemem dusz opuszczonych w Czyścu.

T J S T A .  W  V
A r t .  — To Stowarzyszenie jest ustanowione w Kościele de La Cha 

p f . l l e - M o n t l i c e o n  (Orne) we Francyi majg.ce potwierdzenie Jego Exelen- 
cyi T r e g a r o ,  biskupa z Seez.

A r t .  2. —  Każdego tygodnia odprawia się siedem Mszy za dusze 
opuszczone, a osobno trzy Msze co miesigc za zmarłych Księży. (Oprócz 
tych niszy które są już na wieczne czasy ufundowane, odprawia się obecnie 
przeszło 2,938 Mszy tygodniowo).

A r t . 3. — W szystk ie  te Msze odp raw ia jg  sio ze sk ładek  przysy łanych  
w tym  celu .

A r t .  4 . —  Aby mieć udział we wszystkich tych Mszach składa się 
rocznie 5 centimóv (2 kop.) 5 helleróv — 4 fenigi lub 5 franków (2 ruble) 
5 koron — 4 marki luL i ° dolara na wieczne czasy.

A r t .  b. — Każda osoba zebrawszy 20 składek lub złożywszy franka 
(40 kop.) na korzyść Stowarzyszenia, ma prawo do tytułu "‘ Dobroczyńcy 
Stowarzyszenia”  i do obrazka.

A r t . 0. —  Im ion a  i nazw iska stow arzyszonych  zapisane i zachow ane 
sy, w  re jes trach  S tow arzyszen ia.

Odczytane i potwierdzone przez Nas biskupa z Seez. 

Seez, 3 Października i  88 i  r.

-f- FR.-MARIE, biskup z Seez.

Korespondencje z ofiarami, zapytaniami o objaśnienia należy adresować: 
M. 1’abbe BUGUET, cure de La Chapelle-Montligeon (Orne, France).

Bulletin “  Dzieła”  w języku polskim, wychodzić będzie dnia 10 każ­
dego miesigca.

Prenumerata roczna bulletinu z przesyłkę pocztowa wynosi 1 fr. 80  ct 
to znaczy : 75 kop. 90 krajcarów, 1 * marki.

R Ó Ż N E  U W A G I
1. Listy. — Upraszamy naszych kochanych członków, którzy laikawie 

chcę do nas pisać, o podanie nam za każdy raz jak najczytelmej nazwiska, 
oraz dokładnego adresu.

2. — prosiemy również naszych prenum eratorów, w razie gdyby ich bulletin 
nie doszedł, o zawiadomiene nas w ciggu tygodnia, z wymienieniem dokład­
nym i czytelnym adresu.

3. — W  razie zmiany adresu, prosiemy o zawiadomienie nas na czas 
Jako też w razie dłuższej nieobecności o naznaczenie odbiorcy. Tym spusobem 
bulletin nie będzie la. i wracał, od osób, które go pragrg mieć i czytać, z 
napisem ODMoWIDNY.

.4. — Dla odnowienia prenumeraty prosiemy usilnie naszych prenumerato-* 
rów o przysłanie nam opaski drukowanej ostatniego otrzymanego bulletinu.



B U L L E T I N
D Z I E L Ą  i

MIŁOSIERDZIA CHRZESCIANSKIŁGO
D la  wybawiania opuszczonych dusz czyscowych.

WYCHODZĄCY CO MIESIĄC

N. 1. 1899 STYCZEŃ

TREŚĆ  :

Sprawozdanie ■/. roku 1898. — Sprawozdanie miesięczne. Echa dzielą Miło­
sierdzia Chrześcianskicgo. — Date elecinosynam. — Podzii, kowania za 
otrzymane laski.

SPRAWOZDANIE Z ROKU 1898.

By lo to temu lat dziesięć, liczba Mszy św ; doszła była do 
25000 na rok. Ucieszony lak w ielk iem  powodzeniem  zacny nasz 
fundator m ial za co dziękow ać Bogu, m ial z czego być zadow olo­
nym. Jednakże działalność w  tym kierunku się nie zm niejszyła 
i dziś mamy tę pociechę, że m ożemv wpisać do re jestrów  za rok 
ubiegły M s z y  św : odpraw ionych. W te j
liczbie nie znaj duj a się Msze św  : na in ten c je  osobiste (p ryw at­
n e );  lecz m owa tu tylko o Mszach śś : za zm arłych, nie mających 
żadnego ratunku.

Oto rezultat, który może radościę i weselem  napełnić serca 
naszych zelatorów  i zelatorek : z n iego bow iem  przekonają się, że 
Dzieło dla którego pracują cieszy się w idocznem  b łogosław ień ­
stw em  Bożem.

Pom iędzy Mszami corocznie odpraw ianem i z najduje m nózlwo
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Mszy ufundowanych na wieczne cznśy w  tym roku liczba ich po­
w iększyła się o 130, i one to niezależnie od składek, stanowił), 
żelazny fundusz, na który można zawsze liczyć,

B ie żęc l rok przyniósł nam przeszło m ilion nowych członków. 
Polacy, Francu/.i, N iem cy, H iszpanie, W łos i znajdują się w 
naszych rejestrach, obok m ieszkańców najdalszych wysp. K ra je 
pogańskie m aja też tam sw oje karty, na których czytam y im iona 
i nazwiska nowo nawróconych. A  czyż m ało w idzieliśm y i słyszeli 
protestantów , proszących jako o łaskę, ażeby ich zapisano na 
lis ię członków, przyjęto od nich składkę i pozw olono przyczyniać 
się do ratowania dusz w  czyścu zostających. Trzy w ieki obłędu 
n iem ogły w yrw ać wyznańcom Lutra starodawnej w iary w  skutecz­
ność m od litw y za dusze.zmarłych.

Liczba naszych członkow  przechodzi obecnie OSIEM M ILIO NÓ W . 
Odliczając jednak tych, co nie odnow ili swoich zobowiązań zapisów , 
można pow iedzieć że przeszło sześć m ilionów  bierze udział w e 
wszystkich korzyściach duchownych Arcybractwa w Montligeon. 
M iłosierdzie w zgledem  dusz zmprłych w ielka jes t zasługę i w ed le 
zdania O jców  przechodzi zasługi m iłosierdzia w zględem  żyjących.

A  gdy do lego dodamy własne nasze korzyści, tj: ów  współ­
udział we wszystkich Mszach śś: odpraw ianych w A rcyb rac lw ie , 
ow o uczestnictwo w  odpustach, którym i ono jest hojnie uboga­
cone, nie potrzeba będzie żadnej innej zachęty i pobudki. P ow iem  
przecież, że te odpusty będę się zw iększały w  m iarę jak na to' 
okoliczności pozwalę. Stolica bow iem  Apostolska udziela swych 
łask duchownych tylko stopniowo i w m iarę postępów.

Nasze Arcybractwo posiada swych członków W 2600 m iastach . 
i wsiach, gdzie ich przedtem  w  całe nie było. P o low a  tych m iast 
należy do Francyi, inne się z najduję w  53 stanach Am eryk i i- 
pięciu częściach świata.

Jeden z rzymskich dziennikarzy proponował tymi dniami, aby 
założono jedno w ielk ie tow arzystw o i nazwano je,szum nie. Pow - 
szechnem Dziełem  M iłosierdzia Chrześciańśkiego «  Otoż m elylko 
ze nikt nie ma prawa do używania takiego tytułu, nadanego nan 
Brewem  z 1803 r ; ale zachodzi pytanie, czy Dzieło w Montligeon 
nie odpow iada wszelkim  wym aganiom  naszym i czy w obec n iego  
potrzebujem y dzieła powszechnego ?

Sędzęc według nadeslańych nam listów , to liczba naszych 
korespondentów  w  cale się nie zmniejsza, przez ten rok naliczy­
liśmy ich 84550, a jeden  dzień przyn iósł nam 790. Praw da, że to



CEUVRJ3 E X P I A T O I R E
ARCHICONFRERIE PRIMA PRIMARIA

POUR

LA DELIYRANCE DES AM ES DELAISSEES DU PURGATOIRE

L’un des actcs de cliarilc les plus agrćablcs au Cccur dc Nolre-Scigncur, c’cst dc lravaillcr a 
la dćlivrance des Ames du PurgaLoirc.

Or, qui pcut ignorer quc bcaucoup dc ces pauvrcs ames sont llvrćcs A 1’oubli lc plus complct? 
N’y en a-l-il pas rrjćmc un grand nombrc pour lcsqucllcs lc sang do 1’Agncau divin n’a pas cdulć 
spćcialemcnt une seule fois sur l'autcl ?

Cest pour rcmćdicr A cc Crucl oubli quc Mgr TREGARO, Ev£quc do Sćcz, a ćlabli dans son 
diocćsc iinc Associalion dont le but est la dćlivrai)cc des umes les plus dćlaUsćcs du Pu/gatoiro.

S T A T U T S
Art. 1.—  Cette ASSOCIATION est ćtabliedans 1’Eglise cle LAC1IAPELLE- 

MONTLIGEON (Orne), mcc Lapprobaiun cle Monseigneur T r e g a r o ,  Eoćąuc 
cle Sćez.

Art. 2. — s e p t  m esses sont clitcs, chaąue sanaine, pour les dmes les plus 
ćlelaissees ćlu Purgatoire, et t r o i s  en plus, chacjue mois, pour les PretreS 
clćlaisses. (Outre ces messes, qui sont fondees a perpetuite, ł’GEu.vre a 
fait cćłćbrer, en 1897, 140.192 messes pour les ftmes delaissees.)

Art. 3. —  L ’Association fait cclebrer ces messes au moyen d i cotisations 
et d’of[randcs faites en ce but.

Art. 4. —  La cotisation cle chaąue membre, pour aooir part au mćrite 
de toutes ces messes, est de c in q  c en t im es  p a r  a n , et cle c in q  f r a n c s  a  p e r ­
p e t u i t e .

Art. o. —  Toute personne reunissant vingt cotisations ou faisant une 
offrcmcle cle un  f r a n c  a clroit au titre de Bienfaitrice cle l ’ÓEuvre et a 
1'image cle l’Association.

Art. 6 . — Les noms cles Associes sont comerces sur le registre spćcial cle 
l’UEuvre.

W  ET APi-ROUVE PAR NOUS, BT. DE SEEZ.

See\, le 5 Octobre 1884.

-j- FR .-M ARIE, Ev. de Seez.

( Tous d ro its  r  esc m is .)

Ainsi, pour une faible aumóne dc cinq_ centimes par an, on concourt au sou- 
lagement d’uil grand nombre dłdmęs, qui en seront eternellement reconnais- 
ssntes, et l*on a part soi-memc aux suffrages des messes que 1’Association fait 
cćlebrer dans toute 1’annee.

II  n'est personne, si pauvre qu’il soit, qui ne puisse s’imposer ce sacrifice et 
qui n’ait a cccur de se faire inscrire sur le registre de V Association, par Pentre-* 
mise des Directeurs et Directrices, Zelateurs et Zelatrices charges de recevoir 
les cotisations.

On  peut egalement recommander ses parents vivants et defunts, et les faire 
ainsi participer aux prićres de f  Association.



X?CEuvrc Expiatoire, plusieurs fois bćnie par N. S. P. le Pape L<5on X I I I , .  
a ete erigće en Archiconfrerie par href en date du 2 octobre 1893 et ćlev^e 
a la dignite de Prim i Prim.iria par un nouveau bref en date dn 19 juin  1895.

Elle compte » ix  m illions d’associes, tant en France qu’a PEtranger. Plus 
de 150 Cardiffijmx, Archeveques et £veques Pont approuyee.

I N D U L G E N C E S  A C C O R D E E S  A U X  A S S O C l £ S

I . —  In d u lg e n c e s  p len ifcres. i°  Le jour de Pentrźe dans la Confrerie ou 
Pun des sept jours suivants ;

20 Le premier yendredi des mois de janvier, mars, m ai,ju illet et septembrc ■
30 Le jour de la fete de saint Joseph ou Pun des sept jours suivants ;
40 Le saiat jour de P aqu es  ;
50 Le jeudi de la Fete-Dieu ou l łun des jours dc PO ctaye;
6°  Le a novembre ;
70 Le saint jour de Noe'1;
8° Le jour de Plmmaculee-Conception ;
90 Le jour de Notre-Dame des Sept-Douleurs ;

io ° Le jour de PAssomption ou Pun tles jours de PO ctave;
Pourvu qu’aux jours susdits les associćs, ayant prealablement reęu le sacre- 

ment de penitence, communient, yisitent une eglise ou quelque chapelle publique 
et y  prient quelques instants aux intentions du Souverain Pontife.

Nota : Lorsqułon vient communier dans une eglise,, on y  fait par la móma la 
yisite demandće ;

n °  A Particie de la mort, pourvu que,disposes comme ci-dessus, ou du moins 
le  cceur coptrit, ils invoquent avec foi, verbalement ou mentalement, le tres saii.t 
nom de Jesus.

II, Indulgences partielles. i° Une indulgence de sept ans et sept qjiaT. 
rantames, une tois le jour, si les associes yisiteut devotement un cimetiere public 
et y font quelques prieres pour les fiaeles defunts ;

20 Une iodulgence de cent jours, une fois lc jour, shls recitentpour les ames 
du Purgatoire le  Pater- et l ’Ave Maria, avec le verset: Rcąuiem ceternam don.i 
e/s, Dominc ; et lux pcrpclua luceat cis, 1

III. — La famur de Vautclpriv:Ugić, trois fois chaque semaine, pour tout pretre 
ayant reęu dc nous. le djplófne de directeur paroissial.

Les prćtres qui jouissent de ce privilćge gagnent une indulgence pleniere en 
faveur de l amę pour laquelle ils ofirent le saint sacrifice. S’ils 1’offrent pour 
plusieurs defunts, Pindulgencc ne profitc qu’a celui qu’ils ont designe d’avance 
ou dont ils ont laisse le  choix a u bon plaisir de Dieu. Remarquez aussi que, 
pour gagner cette indulgence, il faut choisir, cliaque fois. que cela est possible, 
les jours 011 les rubriques et les circoastances permettent de celebrer la messe 
en noir.

Un Bulletin mensuel, aussi ćdiGant qu''instructif, signale les progres de 
PCEuvre, les graces obtenues, les nomś des associes defunts, et rccommande 
aux prieres les differentes intentions des membres vivants. Prix de Pabonnc- 
m ent: 2 francs par an ; Union post ale : 2 fr. 50.

Adressor Ics demandes dc rcnsoignomcnls cl les elhndes 

a il. 1’abbó Paul B IPE T , Directeur geiićral, i\ La C lia p Ł -M m co ii. Orno.

ihireau dc Poste et Bureau Tćlćgraphique : La Chapelle-ilontligeon.— Gare: 
Mauves-Corbon.



było w  w ilia  p ierw szego listopada, przed samym przyjazdem  
W . 0 . Bie, który tego dnia m iał nadać różańcom odpusty krzy­
żow ców , w każdym razie liczba to nader pokaźna. Co do 0 . Bie, 
ten przyjeżdża w tym samym celu do Montligeon, przynajmniej 
po raz dwudziesty a za każdym razem  zw iększa się liczba różań­
ców  i koronek do poświęcenia. W  tym roku pośw ięcił i odpusta­
m i opatrzy! przeszło 250000 sziuk.

Liczba braci i siosir Różańca św : pow iększyła się tego roku do 
2108 członków. Czujemy się z tego nader szczęśliwym i, gdyż to  
jest nabożeństwo lak bardzo nogate w  odpusty, a przytem  tak 
polecane przez wszystkich Papieży, a w Szczególności przez Pa­
pieża Leona X u ł.

Inne nabożeństwo, które pragnęlibyśm y w idzieć jak  najbardziej 
rozpowszechnionem , jes t ufficium za umarłych. Jest to publiczna 
i że sic tak wyrażę urzędowra m odlitw a kościoła za umarłych, a 
więc z tego' tytułu bardzo skuteczna do ich ratowania. To leż 
kapłani Dzieła w Montligeon odm aw iaję codzień rano Jutrznie 
i Laudes, a zakonnice po południu nieszpory. Zdaje nam się, że 
mało jest takich kościołów , gdzieby to nabożeństwo odpraw iało 
się codziennie. Jakaż to sposobność dla naszych członków  tu 
i gdziekolw iek  żyjących, do łęczenia sie z m odłam i kapłanów i do 
wypełnienia tak m iłego, a lak pożytecznego obow iązku !

N iepodobna też wyliczyć wrszyslkich_inlencyi, poleconych N. Pan­
nie /, Montligeon, skoro która nadejdzie, odczytuje się ja  zaraz przy 
pacierzu w ieczornym . Poczem  odm aw ia się na te intencyę 6 Ojcze, 
£ Zdr. 6 Chwała Ojcu. L iczba listów  z dziękczynieniam i dochodzi 
praw ie do "liczby prózb. To dow odzi, że ani N. Panna, ani dusze w< 
Czyscu me sa obojętne na prozby jak ie do nich zanosiemy.

Również, codziennie czj ni się wspom nienie o zmarłych człon­
kach, o których śm ierci doniesionio, na ich to intencyę1 odm awia 
sio psalm «  Zglębokości »  nazwiska ich zaś umieszcza się w 
najbliższym Bulelynie.

Przegladajęc te nazwiska ze smutkiem przekonaliśmy się, że 
nieubłagana śmierć zabrała nam z  pośrod dyrektorów  i dyrekto­
rek 23, a z pośród zelalór&w i zelatorck 152. Składamy hołd tym 
m iłosiernym  osobom, które pracowały nad rozpowszechnieniem  
naszego Arcybractwa i przysporzyły mu gorliw ych  członków. 
Pośw ięcały sie dla wybawiania dusz z Czysca, Pan Bóg też 
nie pozw oli, aby one by ły  opuszczone. Były m iłosierne dla drur 
gich, Pan Bóg będzie m iłosiernym  dla nich.



Bieżycy rok zaznaczył się ustanow ieniem  filii naszego Arey- 
L rac lw a  w Rzym ie. To zdarzenie u łatw i nam wszelkie stosunki 
z innemi kongregacym i i d latego biuro korespondencji w łoskiej 
zostanie lam przeniesione z końcem stycznia 1899 r. Położone za 
murami miasta zdała od gwaru  i w rzawy św iatow ej, na drodze 
uczęszczanej przez kłas< in te ligenc ji, a poleczone z miastem 
tram wajem  elektrycznym , który prowadzi od St. Agnieszki do 
środka Rzymu, nowy dom z kaplicę, która w krótce wzniesie się 
od ulicy, scięgać będę na siebie oczy przechodniów  podczas gdy 
Bóg litościw y dla ausz cierpjęcych. poeięgać będzie z o łtarza ich 
strca.

Innę nowościę na rok nieżęcy jest utworzenie szóstego Bulelynu 
w  języku polskim  dla P o lak ów . Ten naród tak na wskroś kato- 
liek i, okaz ujęć nam wszędzie t j ie  życzliwości, zasługiwał na to 
w yróżn ien ie i mamy niepłonnę nadzieję, że nie będziem y lego  
żałowali.

Buletynów w języku francu/k im wychodzi zw\kle2G0G0 egzem ­
plarzy. Pozostałe zaś razem w zięte przedslaw ia ję mniej w ięcej tę 
sarnę liczbę. N ieraz nam już m ówiono, że to w ydaw nictw o jest 
m ely lko zajm ujęcem , ale i budujęcem , a staraniem redaktora 
będzie, aby coraz w ięcej je  ulepszać.

W  cięgu ubiegłego roku otrzym aliśm y także 22 aprobat bisku­
pich, które nas bardzo zalecaję.

J. Ex. Arcybiskup z Pangim  ogłosił d n ia ło  kw ietn ia w O Grenie 
Noteci. Goa co następuje : «  Poznawszy dobrze arcybractwo zało­
żone w  Ctiapelle-Montligeon, dia ratowania opuszczonych dusz 
wiernych zmarłych, a zostajęce pod opiekę J. Ex. Biskupa See- 
zk iego, uważamy za .dobre i pożyteczne zatw ierdzić i zalecie je  w 
naszej dyecezyi. W  kładamy przytem  obow ięzek  no W  0 . P rze ło ­
żonego zgrom adzenia sw : Franciszka K saw erego , aby się zajęl 
je g o  rozszerzeniem  i aby wszedł w  tym celu bez pośrednio w sto­
sunki z Chapeile-Montligeon. »

Czytam zawsze z przyjem nością, m ówi J. Ex: Biskup z Bowa, 
wasz Bulelyn, albo m iesięcznik ArcvOractwa, któreście założyli 
i b łogosław ię Boga z całego serca, że w tym wieku samolubstwa 
i obojętności re lig ijn e j, pozwala wzrastać w  sercach ludzkich 
uczuciom M iłosierdzia względem  dusz zmarłych. W asze Dzieło 
tak wzniosłe i dobroczynne, podtrzym ywane waszę n iezm ordowa- 
nę gorliw ościy , ma nadwidocznie b łogosław ieństw o Boże i b< dzie 
się coraz bardziej pomnażało i rozpowszechniało. U bóstw oi nędza 
w m ojej dyecezyi często stoi na przeszkodzie do rozszerzenia się



nabożeństwa za dusze w  czyscu zostąjyce. Z radością jednak 
dow iedziałem  się o zapisaniu się kilku osób i życzę gorycQ, aby icli 
liczba coraz w ięcej się pomnażała.

Pomwwmy leraz o naszym kościele, gdyż. dużo go przybyło w 
tym roku. Szł usznie można pow iedzieć, ż.e w po łow ie jest skoń­
czony, albow iem  to co pozostaje do zrobienia, nie będzię więcej 
kosztować niż to co dotychczas wydano. Tylko niestety, ż.e nasze 
zasoby się kończy. Nasza kasa pustkami św ieci i musiemy wyciy- 
gac rękę, aby to piękne dzieło niepozostało nieukonczone uecz 
mamy tracie ufność i nadzieje? Środki jak  dolyd zawsze nam 
dopisywały, pewno nam ich nie braknie i w przyszłości. Nasze 
Arcybractwo zdobywa coraz m ięcej członków ; a jeśli ci będą mieli 
tę samy co ich poprzednicy hojność; to każdy zloż.y swój grosik 
wdow i ; a moż.e i znajdy się taey, co pójdy w ślady Tej pobożnej 
pani, która nam zesztego tygodnia przysłała 1000 franków, A 
w tedy za dwa, lub trzy la la  św iątyn ia N. Panny z Montligeon 
zostanie zupełnie ukończona i będzie ogłaszać chwały Maryi, 
radość dusz wybaw ionych i wielkość Dzieła Miłosierd/.ia Chrze- 
ściańskiego.

Zaczynajyc len nowy rok ,p rosiem y wszystkich naszych dobro­
dzie jów , aby raczyli przyjęć nasze najlepsze życzenia.

Składamy hołd czci i przyw iązania naszemu Ojcu Świętem u, 
Pap ieżow i Leonow i X III ,  którem u ani w iek, ani rzyd kościołem 
nieprzes:’kad.:ajy do zachęcania i b łogosław ien ia najdrobniejszych 
nawet stowarzyszeń, mających na celu dobro dusz.

Hędd, uszanowania i w dzięczności J. Em. kardynałow i Parro- 
clii, który raczył nas upoważnić do założenia p ierwszej filii i do 
oUvorzenia nowej kaplicy w  stolicy katolickiego św iala.

fło ld , synowskie uszanowanie i szczery w  dzięczność J. Ex. 
Biskupowi Bardelow i, którego b łogosław ieństwo dla naszego 
dzieła było jednem  z pierwszych w  dyecezyi i który jeszcze tymi 
dniami napisał nam list pełen uznania i zachęty.

Hołd i w dzięczność dla wszystkich książąt kościoła, którzy 
zalecili nasze Dzieło w  swroich dyecezyach ; naszym zelalorom  
i zelalorko.n, którzy z gorliw ością  godny podziwu i naśladowania 
przyczynili się do rozszerzenia tego Dzieła, a Wreszcie wszystkim 
członkom , którzy go swem i podtrzymują ofiaram i.

Oby św ięte dusze przez w dzięczność za odebrane łaski w ypro­
siły swoim  dobroczyńcom łaskę wytrwania w  dobrem  i przezna­
czenia do wiecznej szczęśliwości.

J. Gukimiia



S P R A W O Z D A N I E  MI ES I ĘCZNE

NABOŻEŃSTW O ZA ZMARŁYCH

h  im ien iu  członków stowarzyszonych odmawia się codziennie w 
kaplicy miejscowej przez księży Arcybractwa o godzinie 7 rano ef/i- 
cium, a mianowicie Jutrznia i  Lauda. Zaś Nieszpory i  Różaniec 
przez zakonnice o godzinie 3 popołudn iu .

MSZE ŚŚ : ZA  DUSZE OPUSZCZONE

Ś rodk i A rcyb ractw a  p ozw o liły  nam  odp raw ić  w c iąga  ostatn iego  m ie ­
siąca.

Z a  opuszczone dusze z nikąd nie mające ratunku 13,803 Mszy
Z a  opuszczonych kopłanów  ...................................... 263 »
Z a  nuuczycieli i  nauczycielki  2 »
Z a  dzieci opuszczone     1

Razem ......................... . 14,073 Mszy

FUNDACYE MSZY SS W IECZYSTYCH

Za dusze opuszczone.

1 Msza wieczysta fundacyi P Lorenzo na inteneye jednej duszy czyącowej. 
Ta Msza będzie się co rok odprawiać dn 11 grudnia.

1 Msza wieczysta ufundowana ze składki uczni szkoły braci M.ir\stów w 
Wellington (Nowa Zelandya). Ta Msza będzie sio corocznie odprawiał' dn. 
8 listopada.

24 Msze wieczyste fundacyi W. księdza Thualt, na jego wlnsne inteneye i 
za dusze opuszczone. Te msze będą się odprawiać dnia 7 i 8 kaz Jego miesiąca.

1 Msza fundacyi P. A. M. Pillok na inteneye dusz opuszczonych, na wy 
dzięczcmc sęę za otrzymaną laskę. Ta Msza będzie odprawiona corocznie dn 
2e czerwca.

1 Msza wieczysta fundacyi P. M. Caillet za najbardziej opuszczone dusze 
czyscowe, zostawiając wybór N. Pannic. Ta Msza będzie się odprawiać co­
rocznie dn IG sierpnia.

i Msza wieczysta fundacyi doktora Lauterer (Bawaria) na inteneye opusz­
czonych doktorów, Ta Msza bodzie się odprawiać corocznie dn 16 sierpnia.

Prócz tego w ciągu bieżącego miesiąca nadesłano nam z różnych krai drob- 
nemi datkami 1,270 fr. 70 r.t, które to pieniądze pozwoliły nam utworzyć



nową fundacyc 12 Msz;, w.eczystycli, które body odprawione dnia 10 każdego 
miesiąca.

Pozostaje nam na utworzenie 1368ci Mszy 70 fr. 70 et.

O F IAR Y  NA  MSZE ŚŚ : DZIĘKCZYNNE

PnowiNCYE Z abrane . —  Turzno, 16 m sż j śś. —  Nieźuchowo, 1. —  Zastaw. 2. 
—  Slay, ata, 11 —  Ślady, 110 Mszy.

N O W A  K R U C IA T A

Czyli Stowarzyszenie kapłanów ofiarujących sie bezpłatnie odprawiania 
Mszy śś. na intencye dusz znikąd nicmających ratunku, lub za dusze 
opuszczonych księiy.
D u sze . D u c h o w n i.

1 1 W. W. P. Bartlett, Baltimore (Stany Zjednoczone).
1 1 W. Filip Dee. w Worcesler » »
1 1 W  Michat 0 ’Brien » »
1 1 W. L'arcy Follis (lndye).

27 O W. Ksiądz J. B. Borell S. Redro Carduna (Hiszpania).
1 1 W. » A. Focheubrock, z Oelde (Niemcy).
0 1 W. » S. J. (Polska).
1 1 W. O. M. Marre, Londyn. (Anglia).

O FIARY N A  RZECZ ARCYBRACTW A

AUSTRALIA. — C. C. w Kibran : 3 fr. 35. —  Siostra M. C. z Clare : 32 fr. 
AliSTltYA. — P. E. E. z Jnsbruku 1 fr. 17. — P. C. V. w fcileviau : 0 fr. 60. 
BAWARIA. — A. B. : 1 fr.
BELGIA. — P. P. 13 P. : 14 fr. 70 ct. — Siostra C. : 20 fr.
CANADA, — Ml M. O. G. z Toronto : 25 fr. — D. L. z Montreal : 11 fr. 25. 

— Bezimiennie : 42 Ir. 50.
ST ANT ZJEDNOCRONE. — Wiel. E. D. Z. Baltimore : 114 fr. 50 ct.
1NDYE. -  W. O. L. D. z Maria Basti : 2'9 fr. 20.
WŁOCHY. — P. G. z Fusynu : 1 fr.
POLSKA. — F. R. : 6 fr. 25. — P. A. L. : 35 fr.

N A  BUDOWĘ NOWEGO KOŚCIOŁA

Otrzymaliśmy ostatniego miesiąca ,    4 ,396 fr. 30
Co czyni ogólną sumo...     265,564 10
Wydano dotychczas  265 ,000  »
Pozostaje w kasie  564  10

Szczegóły ofiar będą podane yv następnym miesięczniku kościelnym.



ECHA DZIEW MItOSIERDZIA CHKZEŚMSKIEGO

Niemcy. —  Piszą nam z Berge.
Przesyłka wasza została z wdzięcznością przyjęta. Rozdałem prawie 

wszystkie przedmioty łaskawie mi nadesłane, służące do propagandy. 
Skutki przeszły moje oczekiwania : zebrało się 420 fr. które w raz z 
trzema spisami stowarzyszonych miło mi załączyć.

W ks. Proboszcz z Passendorf świeżo założył w swojej parafii nasze 
stowarzyszenie : «  Z' całą radośfcią pisze 0 1 1 , pragnę się podzielić wiado­
mościami o postępach, jakie czyni Dzieło Miłosierdzia Chrześciańskiego 
tu i w okolicznych parafiach. Moim najmilszem zadaniem będzie odtąd 
pozyskiwanie jaknajwięcej szlachetnych serc, dla sprawy świętych jeń­
ców czyscowych. Przesyłka dzisiejsiejsza jest dowodem, ze starania moje 
nie były bezowocne; licząc jednak na pomoc dusz wiernych zmarłych, 
mam nadzieję, że następna będzie jeszcze znaczniejsza.

Alzacya. —  Siostry Boskiej Opatrzności, jak również siostry Nauki 
Chrześciańskiej rozpowszechniają dalej Dzieło Miłosierdzia, nietylko 
w Strasburgu, ale i w okolicy. Jedyną dla nich nagrodę i pociechą jest 
to błogie przeświadczenie, że mogą ratować dusze w czyścu cierpiące.

Australia. — Pewna zakonnica z Slilston zebrawszy HO franków, 
donosi nam, że ta kwota była je j dana od biednych. Inna przesytająo 
129 fr. z Abbostford, pisze : «  Liczcie na nas wielebny Ojcze, zrobimy 
wszystko dla rozpowszechnienia waszego pięknego dzieła. Prosimy w 
zamian o pamięć w modlitwie przed Matką Bo: ką w Montligeon.

Jak tylko opadły wylewy i naprawiono mosty, pisze jeden zelator 
7. Glamorganwale, wybrałem się na tydzień w głąb kraju dla rozpowsze­
chnienia waszego Dzieła, Każdego katolika, którego napotkałem, stara­
łem się pouczyć w tym względzie i wszędzie doznałem wielkiego powo­
dzenia ; proszę tylko o przysłanie przedmiotów do propagandy, szczególnie 
obrazków i spisów.

Austrya. —  Baronowa X, która co miesiąc przysyła nam 50 fr. na 
budowę naszego kościoła, tego miesiąca zdwoiła, swoją ofiarę.

Ach jakżebym pragnęła, pisze ona, widzieć we wszystkich naszych 
członkach więcej zapału w okazywaniu wam pomocy ! Zdaje mi sio, że 
oni medosyć rozumieją, jaki pomnik i z jakiem poświęceniem chcecie 
wznieść, na uczczenie dusz wiernych zmarłych. Jakżebym pragnęła, abym 
i ja  sama mogła więcej robić, aniżeli dotąd robię !

Dziękujemy z całego serca Pani Baronowej X za je j ofiarę i dobre 
intencye i daj Boże abyśmy takich posiadali tysiąc /.elatorek jak ona !

Wczasie zimy będziemy przygotowywali i obrabiali kamienie, a z wio­
sną, jeżeli nam środki pozwolą, będziemy dalej budować. Liczba człon­
ków naszych jest tak wielka, że gdyby każdy dal najmniejszy szeląg,



*no>.naby ukończyć budowę przed nowym wiekiem, tak, iżby dzwony 
świątyni N. M. Panny z Montligeon ogłosiły wschód jutrzenki przyszłego 
stulecia. Ale my nie mamy tak śmiałych widoków i jsżeli czego pragnie­
my, to jedynie tego, ażeby nieustać. Taka zwykle bywa kolej dziel ho­
żych.

Belę,.a. —  Dostaniecie przekazem pocztowym 16 fr., które moje dzieci 
zebrały na msze śś. Obecnie przesyłam spisy osób świeżo zapisanych do 
naszego Arrybractwa, prosząc nawzajem o otrzymanie wielkiej laski, za 
przyczyną.opuszczonych dusz w czyscu.

D... —  Posyłamy skromny datek 10 fr. 70 ct. zebrany on został po 
większej części przez dzieci naszej ochronki.

Canada. —  Jedna z naszych zelatorek w Montreal, pisze do nas przy 
końcu października.

Z nadejściem thk upragnionego przez zmarłych miesiąca, jestem pod­
wójnie szczęśliwą, że mogę na ich inteneyą posłać tę małą ofiarę. Wasze 
dzieło ma widoczne błogosławieństo Boże nad sobą : Za każdy bowiem 
raz co posyłam nową. listę, mówię sobie, że według wszelkiego prawdo­
podobieństwa jest ona osto.tni.,i, tymczasem coraz nowe ze wszystkich 
stron napływają nam listy mniej lub więcej napełnione oliarairn. Dzięki 
za to niech będą Panu Bogu.

Wymieniają nam pewnego młodego studenta nazwiskiem ltimusKiefio, 
który przez część swoich wakacyi gorliwie pracował dla dusz niemają- 
cych żadnego ratunku; skutek był taki, że nam przysłał kilka spisów 
nowych członków.

Ceylon. —  Pewna zakonnica ze zgromadzenia Dobrego Pasterza, przy­
pomina nam, że wciągu jednego roku zapisała 408 osób; z tych 381 na 
wieczne czasy. Mieszkańcy wyspy mają wielkie upodobanie w nabożeń­
stwie za dusze zmarłych. Jedna z sióstr cejlonka prosiła gorąco o obra­
zek Matki Boskiej z Montligeon. Do tego obrazu co rano i wieczór 
przychodzą męzczyzni i kobiety i modlą się na klęczkach za swoich dro­
gich zmarłych.

Hiszpania. — 130 mszy śś : zostało odprawionych w Montancher, za 
zebrane składki. Zakonnica, która nam o tern donosi, chwali gorliwość 
pewnej młodej dziewczyny, gorliwie rozpowszechniającej Arcybractwo 
w sąsiednich wioskach.

Inna młoda osoba z Madrytu ze', sala 33 franków w matem miasteczku 
provincyi Avila. Jqj nauczycielka , która duszom czyscowym zawdzię­
cza niernalo otrzymanych łask, zapełniła nowemi członkami parę kar­
tek, prosząc zarazem o propagandę, czyli o przedmioty religijne.

Za staraniem księdza Richerta odprawiono 62 msze sś. przytem zawia­
damia on nas o nowein centrum w Renterii, którego zelatorka zebrała 
przeszło 100 franków.

Stany Zjednoczone. — Ksiądz Didier dostaje co miesiąc 200 egzempla­
rzy Buletinow w Angielskim jeżyku ; z tych 150 wysyła na prowincyą, a 
50 rozdaje w kaplicy karmelitanek. Na oslatniem zebraniu miesiocznem
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przypomniał, iż odkąd sio zajmuje Dziełem Miłosierdzia, zapisał 48009 
stowarzyszonych i zebrał: 25,284 fr. 50 ct.

Francya. — Przeszło od 50“ Jat, pisze nam ksiądz Proboszcz z iiolio '  
(Beaulieu Correze) niewidziano w dzień Zaduszny tylu wiernych na 
nabożeństwie co w roku bieżącym : wszyscy jednogłośn.e przypisują to 
gorliwości dla Dzieła Miłosierdzia Chrześciańskiego.

Skorzystałem z uroczystej cliwdi i pobożnego nastroju i zacząłem 
działać na korzyść naszego drogiego stowarzyszenia, Z prawdziwą 
radością posyłam w am dwa spisy now ych członków' z prożbą o zapisanie 
ich na trzy łuta.

Pewna zakonnica z Ingranda składa dzięki duszom czyscowym za 
otrzymane prze;, ich przyczynę niespodziane uzdrowienie. «.N ie umiem 
wyrazić >- pisze ona « jakiego błogiego uczucia, doznaję w modlitwie za 
umarłych, szczególnie odtąd, gdy straciłam tych, którym jestem winna 
wiekuistą w'zięczność.

—  Z okazyi 30te.ł rocznicy urodzin mego syna, który został księdzem, 
poleciła pewna matka odprawić Mszę św za duszę swego zmarłego mał­
żonka. Dowiedziawszy się o tern reszta dzieci, przysyłają także swoją 
składkę na drugą Mszę św : tak więc wszyscy pragną, aby jałmużna uczy­
niona ojcu ściągnęła błogosławieństwa na kapłaństwo syna. Szczęśliwi 
rodzice, którzy mają takie dziec i!

Nideilandy. —  Panny P. z Amsterdamu przysyłają now'ą. listę wyno­
szącą 330 fr. Zacne Urszulanki z Breust-Eisden zapisały pomiędzy swoją 
i swoich uczennic zmarłą rodziną 1,200 osób. Ksiądz Zalt Bommel przy­
syła nam spis wynoszący 40 llorenów. Ksiądz Proboszcz z Gemezt przy­
słał 104 fr. Taka sama kwota zostąta zebrana w Helmond. Spisy z Einho- 
wen zawierają52 członków na wieczne czasy. Musiemy jeszcze wymienić 
Maestricht, Schijndel i Dongeu Pan Bóg błogosławi Dzieło w. tem pań­
stwie; niechaj także błogosławi i tych, którzy go z taką gorliwością roz­
powszechniają !

Wyspa Maurice. — Praw ie każda poczta przynosi nam listy od nowych 
korespondentów : jest to wymowny dowod prawdziwych postępów

hidye. —  J. Ex. Biskup z Cochin zrobił nam niemały zaszczyt przy." 
syłając kopię zatwierdzenia, które raczył udzielić Dziełu Miłosierdzia.

Stosując się we wszystkiem do zlecenia danego przez naszego poprzed­
nika w jego liście pastersk.m na post roku 4 897, zatwierdzamy i zalecam v z- 
całą usilnoscią pobożne stowafżyszriie znane pod nazwą Dzieła Miłosierdziu 
Chrześcianskiego CEuvre Expiaioire założone w ChiTpeJle-Montligeon we 
P ra n e j, za zgoda i potwierdzeniem J. Ex. Biskupa seezkiego, tudzież 
Ojca Świętego, Papieża Leona XIII. Zatwierdzamy przytemnominacyi. W. 
O. Joaó w Bibeiro, jako dyrektora tego pobożnego stowarzyszenia, a W 
W. Waras, jako zełaloróv.

Dan w Cochin, w naszym pałacu biskupim 20 września 1898 z.

" i- M i t e u s z  Biskup z Cochin.

M Olloor odmawia się co poniedziałek officium za zmarłych, poczem
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następuje uroczyste nabożeństwo kosztem członków naszego stowarzy­
szenia.

Pewien indyanin pisze do nas po raz pierwszy. Czytałem wasze maie 
książeczki o duszach w czyscu cierpiących. Tak jestem żywo dotknięty 
ich cierpieniami, że się rzucam do nóg waszych z proźbą o zapisanie 
mnie na członka waszego Arcybractwa. Mie wiem tylko, co trzeba zro­
bić, żeby zostać członkiem; błagam więc o objaśnienie mnie jakąkol­
wiek byłaby składka, prześlę ją odwrotną pocztą z największą przyje­
mnością.

Ojcze drogi wysłuchaj mojej prożbj, a ja nigdy nie przestań, ci być 
za to wdzięczny i odpłacać się będę choć w części gorącą modlitwą.

Pewien ksiądz z Pathiaram przysyła 31 fr. w imiemu swoich parafian, 
którzy pragną zapisać się na członków naszego \rcybractwa.

Inny znowu pisze z. Ratnagui, udzielając nam wiadomości dotyczą­
cych sio Arcybractwa, przysyła 32 fr. od nowych członków. M.lo nam 
było się dowiedzieć, że dzieci tej parafii lubią się modlić za umarłych : 
odmówiono w ciągu tych dwu ostatnich miesięcy 1,128 różańców za dusz 
czyscowe z nikąd nie mające ratunku.

Irlandya. —  Pewna biedna kobieta z (Hass House w pośród swoich 
własnych kłopotów nie zapomina o duszach cierpiących. Mając wyemi­
grować do Ameryki z całą swoją rodziną myśli o rozpowszechnieniu 
naszego Dzieła w swojej nowej ojczyźnie i dlatego pisze do nas : Przy­
ślijcie mi obrazki i książeczki : zabiorę je  ż sobą do rozdania. Trochę 
jestem za stara na taką długą podróż ; ale l.czę na to, że dusze czyscow e, 
za które nie raz odmawiam różaniec, będą nademną czuwały i wspoina- 
galy-

Włochy. — Stowarzyszeni i. Segusino-Vas postanowili przyłączyć do 
współudziału we wszystkich Mszach śś odprawianych w Arcybractwie 
1,600 dusz rocznie. Wnieśli juz składkę kwartalną, lo znaczy wpis 
400 dusz wiernych zmarłych.

Oto wspaniały bukiet ułożony przez starców przytułku Alzano-Ma- 
giore : 450 Mszy śś wysłuchanych, 410 komunii świętych przyjętych, 
1,852 Dróg krzyżowych odprawionych, 1,348 różańców, 6,180 wieczny od­
poczynek, 30 dni postu, 711 umartwdeń odbytych.

Szczegóły prawie nie do uwierzenia, a jednak jeden ze starców, który 
wolałby się obejść bez chleba, niż bez tytoniu, wyrzekł się tego narko­
tyku przez 40 dni z rzędu z wielkiego nabożeństwa ku duszom w czyscu 
zostającym.

Melisy I;. —  Pani de la Torre przysyła nam 400 fr. na w pisanie 40 
członków wiecznymi czasy. Ta nowra zelatorka prosi o karty w pisowe i 
obiecuje zrobić wszystko, co bodzie w jej mocy dla zapełnienia tychże 
kart.

San Salwador. — Nasza gorlfwa zelatorka z San Salwador przysyła 
nam spisy nowych członków i składki w kwocie 770 fr.

Oby święte dusze czyścowe wyprosiły polepszenie zdrowia tej poboż­
nej pani, która już tyle zrobiła dla naszego dzieła.
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Wzmianka o innych. —  Dusseldorf, Ederen, Niederliitzingen, Itotten- 
burg, Phullendorf, Wrocław, Steinheim, Barrnen (Niemcy) ; Innsbruck, 
Szware, Rudolfswerl (Austrya) ; Neukaus, PfalTenhofen (Bawaiia); 
Bruksella (B elgia ); Slull, Baie Saint-Paul, Wotton, Saint-Eustache, 
Saint-Jovit (Kanada) ; Nowy Orlean, Mandarin, Shreweport (Stany 
Zjednoczone; ; Manatoddy (Indye) ; Rzym, Genua, Neapol, Wiochy, Mec 
(Lotaryngia).

19 śfjślfeśfjśśfi)

D A T E  E L E E M O S Y N A M
4̂ ■A' A A 4* A A A 4- l A A A '/ A P* A A y 'i iD A I* 4 A* A A P 4 A 'P "P A P p p p P P p P p %Lelnifo *Io -Wcy*) *«■ Iw * do r doiło do 'doiifódodo T« eJfe -fo ■ »«• do -To .T«> do iodo dodo ‘Jod* dodo ■ »»» dodo •I<9

Date Eleemosynam, dawajcie jałm użnę swym braciom  czysco- 
wyra. Tak je s t ;  swym  i naszym braciom zm arłym  daw ajcie tro­
jaka jałm użnę : m od litw y, dobrych uczynków i poświęcenia.

Date E leem osynam ; dla naszych braci zm arłych daw ajcie ja ł­
mużnę m od litw y. —  Módlcie się, o m ódlcie często za braci zmar­
łych ; m ódlcie się rano, inudlcie się w ieczór, m ódlcie się we dnie, 
m ódlcie się w nocy. —  K lóż z nas nie mo/e dać jałm użny m odli­
tw y, która skróci srogie c ierp ien ia? Kto nie znajdzie w  swojem  
sercu błagalnego krzyku, dla ow ych  mak nieporównanych? Kto 
placzęc swoich drogich , nie może zw rócić ku Bogu westchnień 
sw ego serca? Gdybyście przynajm niej sw oje żale z serca się w y 
ryW ajęce zam ienili na m od litw ę O tal;, mech się m odlitwa wasza 
rozp łyn ie we łzach, a goręce westchnienia wzniosę do nieba dla 
szczęścia tych, których opłakujecie.

Date eleem osynam . Dla waszych braci zmarłych czyńcie ja ł­
mużnę dobrych uczynków. Dla nich p ielęgnu jcie ubogich chorych, 
dla nich czuwajcie u łoża konajęcycn, dla nich odw iedzajcie w ię ­
źn iów , dla nich opiekujcie się s ierotam i, dla nich pocieszajcie 
strapionych, dla nich ocierajcie łzy wszystkim  płaczęcym  : N ie­
chaj wasze m iłosierdzie, zm niejszając Cierpienia na tym św iecie, 
który jes t także czyscem , złagodzi c ierp ien ia zm arłych braci na 
tamtym czyscu.

Date eleem osynam . Dla zm arłych braci czyńcie jałm użnę ze 
swych cierpień. Cierpienie jest to dow ód m iłości, którego Pan 
Bóg w ym aga od swych dlużniknw : A w ięc cierpcie za nich, aby 
om mniej c ierp ieli. C ierpienie jest nieuchronne, to praw o życia ! 
Cokolw iek byście czyn ili, dla uniknienia cierpień, prędzej, czy
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później one was dosięgną, a w tedy,.najboleśniejszą będzie myśl, 
'że  się cierpi bez pożytku. A w ięc je ź li chcecie, aby wasze cier­
pienie było  korzystnem , przyjm ijcie je  dobrow oln ie. Jeżeli nie 
macie innych środków ratowania tych co plączecie, ofiarujcie 
przynajm niej za nich boleść z ich u tra ty ; pocieszajcie sie po ich 
śm ierci tą myślą, że waszem i cierpieniam i skracacie ich cierp ie­
nia.

Date eleemosynam. Dla waszych braci zm arłych czyńcie błagam  
was nadewszyslko jalmużm, ofiary i poświęcenia.

Tak, aby zm niejszyć ich męczarnie składajcie n iely lko ofiarę 
Jezusa Chrystusa, ale i swoją własną która z tamtej nabędzie 
niezm iernej wartości. Składajcie onarę z pustych zabaw, z n iebez­
piecznego przyw iązania, ze zlej i gorszącej książki, z grzesznych 
nałogów  i skłonności, z rzeczy.zb\ tkownych, dogadzających próż­
ności, W yb ierzc ie  najlepszy przedm iot, szukajcie go przedewszy- 
stkiem  w  g łęb i serc waszych i złóżcie go na ołtarzu tuż obok Ba­
ranka zabitego dla zbaw ienia dusz lud/kicn. Tak jest, dla tych, 
których najw ięcej kochac.e, oddajcie, co macie najdroższego : 
oddajcie się pośwn ecie się sami, aby oliara wasza osobista oku­
piła  cierpienia bratnie.

Dale eleem osynam !... Zg łęb i waszych serc wzruszonych słu­
chajcie wszyscy błagań niew idzialnej nędzy, która do was słabym 
głosem  w ola  : «  zm iłu jcie się nad nami, zm iłu jcie się nad nami. » 
Misererem ini mei. —  Litości dla w jgn a ń cow , litości dla sierot, l i­
tości dla w ięźn iów , litości dla m iłości co cierpi. Jeżeli śwriat o 
nich zapomina, a nieczuli opuszczają, lo  przynajm niej wy praw ­
dziw i ich przyjaciele, jedy ni ich przyjaciele, ostatni ich przyja­
ciele zm iłu jcie się zm iłu jcie sie.

Pon ieważ lo b łogosław ione dzieło ratowania opuszczonych dusz 
w czyscu zostających, potrzebuje się rozw ijać i rozpowszechniać-, 
wspierajcież go rliw ie  tych, którzy wlasnem pośw ięceniem  niosąc 
pomoc duszom, które i [wy chcecie zbawić.

A  ci umarli tacy cierpiący i opuszczeni w yciągają do w as rękę. 
po ofiarę serca. Czegobyście nie dali, gbybyście pozw olili przem ó­
wić swemu sercu i gbybyście pom yśleli na co i komu dajecie?

Czy można się liczyć z m iłością, która cierp i i do nas rękę w y­
ciąga"' Pow iedźcie sobie : Gdyby mój o jciec, m oja matka, mój 
przyjaciel tam byl i gdyby ich zbaw ien ie od mot)ej jałm użny zale­
żało, czegożbym nie da l! N iech wasze m iłosierdzie rzucając ja ł ­
mużnę w  rozpaloną rękę naszej braci zm arłej, pow ie sobie : la
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jałm użna to za m ego przyjaciela, za m ego ojca, za moja matkę za 
tych co nie maja już ani Ojca, ani matki, ani przyjaciela ; opuszcz­
onych i zapomnianych. —  Niech ja  będę b ied n y , jeże li tego po­
trzeba, ale niech m oja jatm użoa otw orzy im n ieb o !

Niechaj was, dusze m iłosierne, Pau Bóg w ysłucha; niechaj 
wasi rodzice, wasi przyjaciele wybaw ien i waszem  poświęceniem  
w ybaw ia  was kiedyś z tej samej m ęki, je ż  ii lego  będzie polrzeua 
i dadza wam to samo szczęście w iekuiste.

POBŻipOWAMA "A  OTRZYMANE ŁASKI

LaCarneille ( Liharnej wdepartamcncic Orne we Francy i) 48 stycznia 1899. 
— « Prósz o o odprawienie w jak najkrótszym rzasie 5U Mszy śś dziękczyn­
nych za dusze w  czyscu Cierpiy.ce, dla podziękowania im za liczne laski 
otrzymane za ich przyczyna i o uproszenie u nich wstawiennictwa o 
jedna jeszcze bardzo ważna dla mnie łaskę. »

Auriilac ( Orylak we Francy i) 27 yrudnia i  898. —  «  Wdzięczność po­
winna zawsze towarzyszył łasce otrzymanej, udaję się więc z pro/ibao od­
prawienie 19 Mszy śś. ua intencye dusz czyścowych, jako podziękowan.e 
za otrzymana bardzo ważny za ich pośrednictwem łaskę. Pieniydze wysy­
łam poczta i proszę o zamieszczenie mego podziękowania w Miesięczniku 
Arcybractwa (Bullet.nm) dla potudzenia drugich do ufności względem 
dusz czyścowych, które tak goryco pragny udzielać nam swej pomocy.

La Fcrte-Mace (ice Francyi)  3 stycznia 4899. — «  Mam zaszczyt 
przeslać.15 banków na 10. mszy śś : za dusze w czyscu zostajyce. Jest to 
ofiara trzecłi osób, które przyrzekły w ten sposób okazać swy wdzięcz­
ność duszom czyscowym, jeżeli otrzymajy wyzdrowienie oddawna cho­
rej osoby należycej do ich rodziny. Dostąpiwszy laski, której tak bardzo 
pragnęły, prószy wielebnego księdza Dyrektora o odprawienie w jak 
najkrótszym czasie Mszy śś : tudzież o zamieszczenie tego wszystkiego 
w Miesięczniku Arcybractwa (Bulletinie) stosowme do .ch życzenia i 
postanowienia. »

W illeis-sur-Mer (Kalvadoś) 9 stycznia 1899. —  «  Po dwumiesię­
cznej ciężkiej i skomplikowanej chorobie, mój ojciec już prawie dogo­
rywał, lekafze go opuścili i my straciliśmy wszelky nadzieję. Wnocy 
przyjyt z największem nabożeństwem śś sakramentu, poczem straci! 
przytomność, i—  Wtedy to poleciłam go duszom czyscowym, obiecując 
5 Mszy śś ; jeżeli się Panu Bogu będzie podobało powrócić mu zdrowie. 
Ku ogólnemu zdziwieniu naszemu, a s#.czeeólniej lekarzy, nastąpiło wi­
doczne polepszenie. Ponieważ mój ojciec jest obecnie na dradze do
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zupełnego wyzdrowienia, pośpieszam się uiścić obietnicy, dziękując 
1’ . Bogu i N M. Pannie za łaskę otrzymaną za pośrednictwem dusz w 
czyścu cierpiących. »

Condu (Konde ivc Francfi) 44 stzycznia 4899. —  «  Obiecałam d uszom 
czyścowym 25 fr. na Msze św, jeżeli otrzymam za ich pośrednictwem 
laskę, której gorąco pragnęłam. Otrzymawszy czego chciałam załączam 
obiecaną kwotę z pro/bą o odprawienie Mszy śś.

Saint Jouin (niższa Sekwanna) 27 grudnia 4898.— « Poleciłam sic 
duszom w Czyscu przyrzekając im Msze śś na ich wybawienie, jeżeli za 
ich przyczyną otrzymam wyzdrowienie mego syna, chorego od lat jede­
nastu. Od tego czasu t j. od czerwca 1897 r. nie doznał już więcej bólu; 
posyłam zatem 25 fr. dla wypłacenia się z długu wdzięczności względem 
tych dusz drogich memu sercu. »

7,amck M. (Bclg.a). —  «  Posyłam 4 fr. na dwie msze za dusze zmar- 
lych, najbardziej opuszczone, zostawiając wybór sercu Jezusowemu, na 
wywdzięczenie się za otrzymane za ich pośrednictwem liczne łaski i do­
brodziejstwa. »

Nalgrisamke (W łochy). —  « Pośpieszam z. uiszczeniem długu wdzię­
czności względem dusz w czyscu. cierpiących Doznałem widocznych 
skutków ich nademi.ą opieki, posyłam 3 fr. na Msze śś dziękczynne.

X... —  «  Mam zaszczyt przestać 1 fr. 50 na Mszo dziękczynną za du­
sze wiernych zmarłych.

Udałem się do nich w interesie majątkowym, prawie bez wyjścia i 
zostałem wybawiony z kłopotu, w sposób niemal cudowny i w chwili, 
kiedy wszystko.zdawało się sLraconem.

Jeżeli chcecie, możecie tc umieścić w waszych rocznikach dla zachęty 
swoich licznych czytelników, aby i oni udawali się do tych dobrych 
dusz w czyscu zostających. »

K iedy biedny żebrak pędzi sw oje nędzne życie, kiedy jęczy 
i cierpi, kto mu przychodzi z pom ocą?... My to dobrze wszyscy 
w iem y : to relig ia .

X jak  skończy swój nędzny żyw ot, k iedy jego  ciało bez lepszej 
szaty i trumny spocznie na barłogu, k io przyjdzie pilnować tego 
b iednego ciała, podobnie jak ciała monarchy ? — to znowu re lig ia .

«  U slaro/ytnycli m ów i Chataubriand, zw łok i b iednego lub 
«  n iewoln ika byw ały  opuszczone licz uszanow an ia; u nas zaś 
«  sługa kościoła jest obowiązany do czuwania rów n ie nad trumną
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«  wieśniaka co i panującego. —  Ledw ie żebrak Ewanieliczny 
«  oddaje ostatnie tchnienie, a już staje się czem o rzeczy m eslj-, 
«  chana, w ielkiem  i św iętem ... Ledw ie  ubogi, stojycy u naszego 
«  progu, opuści len ś w ia t ; a ju ż re lig ia  zmusza nas do uchylenia 
«  przed nim g łow y . Ona to pow ołu je nas do tej strasznej rów no- 
«  ści, albo raczej nakazuje uszanować człow ieka odkupionego 
«  krw ię Jezusa Chrystusa, który ze stanu poniżenia i nędzy przy- 
«  szedł, do posiadania tronu niebieskiego.

«  Tak, to w ielk ie im ie chrześcianina staw ia w godzinę śmierci 
«  wszystkich na rów n i, a pycha najpotężniejszego mocarza, nie 
«  może zmusić re lig ii do innej m odlitwy, nad tę, który odmawia 
«  za najbiedniejszego wieśniaka. »

Z GŁĘBOKOŚCI

Z głębokości wolałem ku Tobie Panie. Panie wysłuchaj glos moj.
Niech będę uszy twoje nakłonione na glos modlitwy mojej.
Jeśli będziesz pilnie obaczal nieprawości, Panie, Panie, a któż się ostoi ? 
Albcrwiem u Ciebie jest zlitowanie, i dla zakonu twego czekałem Cię Panie. 
Czeka/a dusza moja na słowo Jego ; ufała dusza moja w Panu.
Od straży porannej aż do nocy, niechaj ufa Izrael w Panu.
Ho u Pana jest miłosierdzie, a obfite u mego odkupienie.
A on odkupi Izraela ze wszystkich nieprawości jego.
Chwała Ojcu.....

Le Gćrant : J. G u e r r e t .  

ba Chapelle-Alontligeon. — lmpriinerie de N.-D. de Montligeon.



' Miłosierdzia Chrzeg-iańskiego ku wybawianiu dusz czynowych 
wyniesione przez Papieża Leono X III Brewem z dnia 19 czerwca 
do godności pierwszorzędnego Arcybractwa. 
i Stowarzyszonychczłonków zamieszkujących wszystkie części- 

wynosi 6 milionóio.
■ . -rozlo 150 Biskupów, a między niemi 18 Kardynałów i wielu innych 

znakomitych duchownych przysłało Arcybractwu słowa zachęty i bło­
gosławieństwa, a mianovicie :

EUROPA. S. Ex. kardynał Parrochi, protektor “  Dzieła” . J. E. kai 
Synaj Hampolla, Manning, Logue, Mermillod, Foulon, Sicilianodi Rende, 
di Canossa Rotelli, Richard, Langenieux, Meignan, Thomas, Bourret.
— J. E. Arcybiskupi z Aix, A uch, Bordeaux, Sens, Malines, Cypru, 
Madrytu, Agea, Aire, Angouleme, Annecy, Ajaccio, Bąjonny, Błois, 
Carcassonne, Charties, Coutances, Grenoble, Langrss, La Rochelle, 
Laval, Leeds, Le Mans, Nottingham, l.e Puy, Nantes, Orleanu, Paitners, 
Poitiers, Samt-Brieuc, Saint-CIaude, Troyes, Tulle, Vałem yi, Vannes. 
Wersalu, Middlesbrough, Raphoe, Minorca, Vich, Wittoria, Monacio, 
Nicovie, Gozo, Montepuliand i wszyscy Biskupi Belgijscy.

AZYA. Przewielebni Patryjai chowie z Jerozolimy, Antiochii, Babilonu.
— J.E. Arcybiskupi Madrasu, Bombaju, Bostry i Hurmiu, Kalkully, Agry, 
Bagceady, Verapolu. —  J. E. Biskupi Cesarei, Paneas, Adrumćte, Jąffny, 
Allahabdadu. Dacci, Mangalore, Ernaculum, Mylapore, Poony, Tri- 
chmopoly, Cochin; J. E. Biskup Benjamin (Chiny).

AFRYKA. J.E. kardynał Lavigerie, Arcybiskup Algeru. — J. E. bis­
kup suffragani Algieru, Kairu itd.

AMERYKA, J. Em. kardynał Gibbons, Arcybiskup z Baltimore; Tas- 
cherau, Arcybiskup z Kwebecu; J. Ex Arcybiskupi z Nowego Jorku, 
San Francisko, Ottawy, Toronto, Montreal; Biskupi z Pembrook, Sher- 
brook itd.

AUSTRALIA. J. E. Carr, Arcybiskup z Melbourne, Ard). Murphy, 
J. Ex. biskupi Christc.hurch; Maittand itd.

W A ŻN E  POSTANO WIENE

RadSą Arcybractw a chcąc nagrodzić zasługi i gorliw ość dyrek­
torów  i zelatorów  postanow iła :

1° Odpraw ienie nabożeństwa żałobnego za duszę zm arłego 
dyrektora lub dyrektorki.

2° Odpraw ienie Mszy św  : za spokój duszy zelatora, lub zela- 
torki.

3° W  kaplicy Arcybractw a yeca się codziennie m odlitw ie 
zm arłych czlonkóy Stow



O D P U S T Y
K T Ó R Y C H  D O S T Ą P I Ć  M O G Ą  CZ L O N 1  j W I E  

DZIELĄ M IŁOSIERDZIA CHRZEŚC1AŃSKIEGO 
DLA W Y B A W IA N IA  OPUSZCZONYCH DUSZ CZYŚCOWYCH 

(L’Q]UVRE EXPIA TO IRE )

Odpustów ziipclnyc/i doslę/pic można —  t. W  dzień wpisania się do A rcy­
bractwa, lub w  jeden z dni w  ciągu oktawy.

ii. W  każdy pierwszy piątek miesiąca Stycznia, Marca, Maja, L ; ' “  a i W rze­
śnią. ,

3. W  dzień S. Józefa, lub w  jeden z dni w  ciągu oktawy.
4 W  dzień W ienAejnory.
[i. W  dzień Bożego Ciula, lub oktawy tego Święta.
6. Dnia 2gć> Listopada, jako w dzień Zaduszny.
7. \\ święto Bożego Narodzenia.
8. W  dzień Niepokalanego Poczęcia N. M. P,
9. W  dzień siedin.u Boleści N. M. P.
10. W  dzien W niebowzięcia N. M. P. lub w jeden z dni oktaw . -po Swiej.ri-
11. W  godzinę śm iem , tym  którym  z należy tein uczuc.ein, a , "

ze skruszonem serc m  i wiarą, usly, lub myślą wezwą Najświęh, ‘ 4zU5
12. W reszcie Sw kongregacj a obrządów i odpustów noim .il, fretetn

r.
w
Cz\\..rtek poprzedzający dzień 27 m ija '
przystąpią ze skruszoneni sercem do Sakramentów, Pokuty i k  .yriii sw. 
odwiedzą kościol, lub kaplice publiczi..,. i p.miodlą się na inten* Ojca sw. 
Odpusi ten otiarowae można za dusze zmarłych

W  dziesięciu wymienionych na początku dniach, dopełnienie* samych 
wamnków jest kon.ecziiem’.

Osoby przystępujące do Komunii ów  już tein samem dopełni idanego 
warunku nawiedzania Kościoła i uzyskują odpusty' wyżej wym i, ■ -ale.

Odpusty Ciastkowe. — 1. Odpustu eząslkowego 7 lat i tyleż '"ttwadragen 
dostępuje się za jednorazowe w ciągu dnia odwiedzenie cmentarza, lub 
pomodlenie się za dusze zmarłych 

2. ■ dpustu lli“ dni dostępuję się za odmówione Ojcze nasz, Zdrowaś Ma- 
rya  i W ieczny odpoczynek, na intencyą dusz w iernych zmarłych.

Ołtarz uprzywilejowany. — Kapłani którzy' za pozwoleniem W lacz iwoich 
dyecezyalnyrh otizym ali dyplom  na dyrektoróv parafialnych pozysk ;ją dla 
siebie p iaw a ołtarza uprzywilejów anego tezy razy na tydzień dla ftluzy które 
odprawiają za dusze zmarłych, byleby nie m ieli już udzielonego sobń przy­
w ile ju  na inny dzień tygodnia.

Kancelorya Sle.i Kongregacyi Odpustów i Itetikwii 30 czerwca 1893 r k.
-j- L . Kard. Bonaparte,

A. Arcybiskup w Nł&opotig.
Pozwalam y drukować w dyecezyi Seez.

Seez, 4 G n u ln ia  1893 i  r .  —  I  S ie r p n ia  1895. —  3 G i a d n ia  1895.
-j- P  -M . Biskup w Seez.

r. d. 13 Listopada r. udzieliła odpustu zupełnego wszystkim , ahrci ,;m bez 
wyjątku, k tórzy dopełnią w  dzień Patrona Itrartwa (p rzy^ i ■'ego v,e
Czwartek poprzedzające dzień 27 m ija ' wymaganych warunaów anowicie

Koresponde >cyc z ofiarami, i zapytaniami adresować należy Al 
Paul BUGU ET, Cure dc la Chapelk-Montliyeon (Orne), France.

jj L UWAGA
I I  Z Wszelhiemi interesami i  korespondeneyami w polskim y, 
I fe ;  leży sir zwracać wprost do dyrektora Dzwla. Adres Fraru 

- - - Chapęke MoiiUiaćon, 31. 1’Abłm Paul B U G U E T .

1’abbe


